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GAZETA WARSZAWSKA 


We SRZODE DHIA 15. SIERPWIA ROKU 1792. 


Z Warszawy dnia 45. Sierpnia. 
Z okoliczności szczęśliwego w cią- 
ży rozwiązania Wielkiey Xieżney 


| . Ro(lyifkiey, Uroczyfty w przeszłą 


Niedziele odprawił fię Feftyn przy 
licznym kilkakrotnie ponowionym 
biciu z harmat w Obozie Rofjyi- 
Jkim pod War/zawą ftoiący m; gdzie 
Jmć Pan Generał Ko/fakoiw/ki, Kom- 
mendant Woyfka* Rofjyi/kiego, Regi- 
mentarz y Hetman Polny s 
Litewfkiego, wspaniały dla zapro- 
fzonego z Warfzowy Pańftwa dawał 
Obiad na fto Osób. i ; 

W Niedzielę przeszłą J.P. Jan 
Nepomucen  Malachow/ki, zwykłą 
przed Krolem Jmcią na Urząd Re- 


> 


"3 


ferendarza Koron: wykonał przy= 
fiegę: 

Dnia 6. tego Miefiąca , podany 
ieft do tuteyszych Aktów Uniwer- 
Joi Konfederacyi Generalney Ko- 
ronney, w naftępuiących ftov ach: = 


Staniftow Szczesny Potocki Generał drtyleryi Koa 
rorney, Dywizyami Ukr'inilią y Podolką Kommen- 
deruiqcy, Gencralney Konfederacys Koronney Mar- 
szałek. i 

„ Wfzem wobec y każdemu z osobna, ko- 
mu o tym wiedzieć oret do wiadomuści po- 
daie. Iz Gozeta zwana Narodowa w Pro/pekcie 
fwoim dokładue-y obszerne Czynów Seymowych 
opisanie dla wygody. Dobra Publicznego y do- 
godzenia chęcj zawfze trofkliwych o los Rze- 
Czypofpolitey Obywatelów zapewniała, a zamia- 
ru swego uchybialąc, z czasem, na mieyfcu 
prawdy, potwarze, fełsze, po Krsiu nofiła; Dzie- 
la Seymu, czyli wlzyftkie Spifku Warszaw/kiego 
Bezprawia uwielbiała; Lifty, czyli raczey Fae 


Pzkwile do fiebie bez podpifów na oczernienie 
Cnotliwych Obywateli pisane, przed Narodem 
chcąc ich ochydzić, ogłaszała, Glosy gorliwych 
Poltów taiła, przemieniała, y wcale przeciwne 
(aby Naród, albo wfzyRkich za Tyranów zmo« 
wionych ruzumiał, albo, aby prawdy obok zwo- 


„„dzenia niewidząc, dałfię omamić) umiefaczałs; 


Niedofyc mająca na wyliczonych bezprawiach, 
kiedy Monarchicznych Uftaw filą utrzymać niewi- 
dzi nadziej, pełna iadu y żołci, odważa fię Cnotli- 
wych Dawodców ‘tych, co te Uftawy znifzczyć 
złączyli fię , czernić , y nadzieią obiecywanych 
pomocy, do oftatniey zguby przyprowadzić część 
obłąkamego -Narodu. Przeto Generalia Konfe- 
deracya Koronna , chociaż przekonana, że te 
wszyltkie fałfze , Cnoty ufireszyć, ani iey bla- 
fku ściemnić nie fą zdolne, że te gorące zache- 
cenia, do obrony narzuconey Monarchii, nikoga, 
co dobrze widzi, uwieść niemogą ; iednak, aże- 
by, albo uprzedzonym do dłużfzego trwania w: 
błędzie, albo łatwowiernym do zmylenia fie nie 
byly przyczyną, zakazuie mayfurowiey, aby ciż 
Jchmość Panowie Redaktorowie Gazety Narodvirey, 
odtąd pod nayfurowfzą Ofob:fią Karą wydawania 
teyże Gazety przeftali; y Drukarniom, aby tych 
drukować; a Pocztmayftrom, aby tych rozfyłać 
mieważyli fię; Jnfygatorom zaś (woim, tychże 
Jchmość Panów Redaktorów. pozywac do Sądu 
Generalney Konfederacyi Koronney do poniefienia 
za to zafłużonego uknrania zaleca. Dan w Kone 
ffantynswie Starym dnia Dwudziefiego Czwarte- 
go Lipca, Tyfiąc Siedmiet Dziewiędziefąt Dru- 
giego Roku. 


Stanifaw Szczesfzy. Potocki „Gee 
neral- Art: M. K.K. 

Dyzma Bończa Tomafzewfki Ge- 
neral; Konfed:- Kor: Sekratarz. 


Z Paryża dnia 23. Lipca. Podług 
Liftów z Bordeaux, dway Kapłani 
Nieprzyfiegli, maiący Paszporty na 
wyiechanie za Granice (z których 
jeden był niegdy Officyałem Gene- 
ralnym) naprzód z pewney wiofki 
od Gwardyi Narodowey do Borde- 
aux przyprowadzeni, zoftali potym 
z rąk teyże Gwardyi przez tame- 
szne Pospólftwo wydarci, y w dzień 


Rocznicy Federacyi okrutnie zamof« 


"dowani; których potym ucięte gło- 


wy na dzidach w Mieście obno- 
szono. Przy Sales także 25. Mieży 
Nieprzyfięgłych , ucieczką falwuią- 
cych  fię, doścignięto , y na drze* 
wach powieszono. W Alons wię- 
zienia gwałtem wysadzono, y $. 
więźniów bezprawnie zamordowa= 
no. W Grenoble wszyftkich Tieży 
Nieprzyfięgłych zebrano do gromady, 
y 500. ich w liczbie wsadzona na 
Ofy z twarzą do ogona odwróco- 
coną, y tak ich przez Miafto pro- 
wadzono. Jeden z patrzących na 
tę Cod Ośley Głowy, wymyśloną) 
Parade, dziwował fię, że tak wiele 
Ofłów napretce znaleść potrafiono? 
Lecz przy nim ftoiący odpowie» 
dział: Albo niewiesz, že podczas Nam 
fzey żerażniey/zey Buntowniczey Reiwo= 
lucyi, więccy nierównie pokazało fie u 
nas Ofłów, niź Ludzi, 


Konftytucyiny Bifkup w Nimes Du- 
mouchet, Deputowany przy pierw= 
szym Zgromadzeniu Narodowym, Do- 
ktor Sorbony, y Rektor niegdy A- 
kademii .Paryfkiey, chcąc pokazać 
gorliwy Patryotyzm za Nowa Kone 
fłytucyą, fam zaciąga teraz z oñ- 
cyałami fwemi (a to-w Mundurze 
Gwardyi Narodowey) przykładnie na 
Wartę. Widzieliśmy iuż pewnego 
Miafteczka: Woyta, w Ornacie Mfzą 
Parafialną w Kościele śpiewaiące- 
go; teraz widziemy Bifkupa w Mun- 
durze na Martę ciągnącego. 


W nocy z Piątku na Sobotę, Fe- 


w 


deraci y Kanonierówie od Pary/kiey 
Gwardyi Narodoway, zbliżywszy fie 
do Krat Zamku Thuilleries od ftro- 
hy Karuzelu, gwałtem ufiłowaii 
Wtargnąć do iego śrzodka. Lecz 
gdy Narodowa Gwardya na ftraży 
tam ftoiąca groziła daniem ognia 
do nich, cofnęli fie przecie. Gwar- 
dye. Narodowe z Brefł iuż tu przy- 
ciągnęły, y czekaią ieszcze na przy- 
bycie takichże Gwardyi z Marfylii, 
Bordeaux, y innych mieysc, w li- 
czbie wiekszęy niż 10,000. ludzi. 
Lękamy fie okropnych kupienia fie 
tego fkutków. Przy Pary/kiey Gwar- 
dyi Narodowey, niema iuż ani tey 
dzielności, anı fpreżyftości, która 
była dawniey. Król bez powagi 
olfobiftey , bez podpory, bez oso- 
brey fwoiey ftraży (może mu na- 
wet y. Szwaycar/ka Gwardya odieta 
będzie, albo do bezczynności zofta 
nie przywiedziona) wszyftkiego o- 
bawiać fię ma przyczyne od natar- 
Czywości zagorzałych naszych Sja- 
kubinów, Trofkliwość wzgledem o- 
calenia Osoby Królewfkiey tak ieft 
Wielka u nas, iż przy okoliczno- 
ściąch teraźnieyszych poczytańoby 
za szczęście, gdyby uwieziono Kró- 
la, y z Narodowym Zgromadzeniem 
Da inne mieysce go przeprowadzo- 
no, bo większa liczba osob Z/gro- 
madzenia Narodowego, chce opuścić 
Paryż. Może Puryżanie, gdy zoba- 
czą, że Miafto ich kwitnące, bẹ- 
dzie wydane na łup Rabufiom tak, 
lak Miafta Arles, Aix, y Awenion 
zoftały zrabowane ; albo {koro do- 


wiedzą fie, że Mocarfłwa Ziednoczone 
dopomną fie od nich furowego y 
ścifłego rachunku względem losu 
Króla Jmci, y przykadną pomitą 
poszukiwać będą na nich wszelkiey 
tey zniewagi, która Osobie Króle- 
wfkiey wyrządzona była, na ówczas 
krwawemi łzami opieszałość fwa, - 
choć nierychło, bedą opłakiwać. 

Paryżanie z fiedlifka y dziedziny 
fwoiey, licznie dotąd wynoszą fie. 
Twierdzą nawet, że Deputowani 
Narodowego Zgromadzenia po wie- 
kszey cześci maią iuż Paszporty 
ną wyiechanie z Kraiu za graaicę, 

Z Madrytu donoszą, że popełnio- , 
ne na dnin 20. Czewca gwałtowno- 
ści w Królewfkim Zamku Thuille- 
ries, tak. rozgniewały Dwor Ma- 
drycki, iż przez to fkłoni ie podo- 
bno. do: odftąpienia swey Neutral- 
NOŚCI. 

Na dniu 20. Lipca wyszła Pro- 
klamacya Królewfka z ponowie- 
niem: iż Oyczyzna w niebeśpicczeń= 
ftwie nayduie fig, - Skwapliwa Exe- 
kucya wiadomych iuż Rozrządzeń 
uczynionych, według których Oby- 
watele cożywo maią śpieszyć na 
obronę OQyczyzny, zaleca fię w Pro- 
klamacyi namienioney. 

Z Paryża dnia 25. Lipta. W czora 
Municypalność po rozmaitych Pla- 
cach Stolicy tuteyszey ogłofiła De- 
kret Narodowego gromadzenia: Ze 
Oyczyzna w niebeśpieczeńftwie naydu- 
ie fie. Ogłoszenie to, działo fie z 
wielką okazałością, y dziś podo- 
bnymże fposobem ponowione bę- 


dzie. Czytano ów Dekret po wfzy: 
ftkich Publicznych Placach przy ue 
tkwieniu dwóch Chorągwi z napi- 
sem: Obywatele! Oyczyzna ieft w nie- 
beśpieczeńfłwie, W każdym Cyrku- 
le Miafta, wyftawiono nakształt Am- 
fiteatrum, na którym ftoiąc ieden z 
Urzędników Municypalnych, zapi- 
sywał do osobney na to Kfięgi 
Jmiona tych, którzy podawali fię 
do Marszu ku Granicom. Przyfzło 
wprawdzie ludzi nie mało, lecz z 


i nayliźfzey- klaffy Pospólftwa, y 


zapisać fię kazało. Chłopców tak- 
że włóczących fię po Ulicy, zapi- 
fało fię' wielu. Po zakończonym 
wpifie, dano każdemu z zapifanych 
po Szklance Wina, którą: fpełniali 
przy odgłofie bębnów za zdrowie 
Narodu. Rzecz ieft pewna, że ani 
czwarta część z zapisanych nieru- 
fzy z mieyfca ku granicom. Jnna 
ieft rzecz Wino do szklanki, a in- 
na krew na placu, za zdrowie Na- 
rodu toczyć. 
Konfłytucyiny Bifkup Paryfki Xiądz 
Gobet, zaprofił Marszałka Luknera 
z Briffotem y innemi do fiebie na 
Obiad. Po fpełnianiu gęftych kie- 
lichów do Marszałka, wyciągano z 
niego rozmaite wyznania, okoli- 
czności. teraźnieyszych tyczące fie. 


Na to pytanie iednak zadane mu: 


coby czynić zamyślał , gdy teraz 
przybędzie ną granic? odpowie- 
dział: niewiem, czy fie bić będzie- 
my; lecz to wiem, że kiedy: mnie 
przyidzie do czynienia z Au/lryaka- 
mi, mılsza mi ieft śmierć, niż życie. 


Z Valenciennes d 20. Lip: Odmia- 
na w marszu Armii Luknerowfkiey 
zaszła, fprawiła tu niemało zadzi- 
wienia. Zamiaft maszerowania do 
Veruins, ruszyła Armia ta ku Laon, 
y dalfzey tey Armii Obrot, zgoła 
wiadomy nie ieft. Jeżeli ten wfte- 
czny Marsz fkładamy z Marfzem 
Armii la Fayette; tedy zwiękfza fię 
ieszcze nasza niespokoyność, bo 
tegoż dnia, którego Armia Lukne- 
rowfka Marsz svóy odmieniła, la 
Fayette zwinął Oboz fwóy przy. 
Capelle, y Armia iego mafzerowa- 
ła do Mezieres. Spodziewaliśmy fię 
tey Armii przyciągnienia do nas, 
iako wyftawionych teraz na Nie- 
przyiacielfką napaść, ale zawiedli- 
śmy fię na nadziei. Oprocz tego, 
uchylono ieszcze od obudwu Armii 
y Gwardye Narodowe y Belgów 
precz oddalono. 


Dziś w Szpitalu naszym wfzczął- 
fie pożar, który przecież po wyra- 
towaniu chorych w nim będących, 
ugaszono. Tymczasem fzkoda fpra- 
wiona wynofi do 200,000. Liwrói, 
ponieważ ieden znayznakomitfzych 
naszych Magazynów tamże fpłonał 
ogniem. 

Od Rzeki Sary d. 2 1. Lip: Po rufze- 
niu Obozu z tuteyfzey okolicy, W 
Alsacyi Hrancuzow tsarnizon w Şar- 
louis fkłada fię ledwo z 2,000. Zoł- 
nierzy; między któremi nayduie fię 
także Szmaycar/ii Reyment Sonner- 
berg Krolowi przychylny. 
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t Z Warszawy dnia 45. Sierpnia. Refzta Uniwersalu Sjmci Pana Szy- 


mona Korwina Kofakowfkiego , Regimentarza, y Hetmana Polnego W. 
X. Litewjfkiego. 


+ i 

Pofiodðme. Miafta nasze y w nich pożyteczni Obywatele zwiedzieni od buntowników na 
włafną fwoie (zkodę , gdy tego poznawać niechciełi, iako byt ich dobry, y pomyślność od ni- 
kogo barziey nie zależała, "iak od pomyślności Obywatelow , którzy biorąc od nich potrzeby 
do wygody życia, dzielą fię ż niemi, Prowentami ziemi, y wfpólnie wfpieraią fie, iako tych 
złośliwych Intrygantów.y Klopifów , nie inny był zamiar, jak tylko zaiąć fie luryzdykcyą 
| Magiftratów, Prowentów Mieyfkich, y ułudzenia cnotliwego pofpólftwa dla zbogacenia fiebie, 
a w czafie dla wzburzenia y Miaft y Kraju, przez zerwanie rządu y wprowadzenie Anarchii, 
w którey Łotry fami Króleftyo (wole buduią, pofpolicie ci to fa, co pierwfi hedąc zapalaczami, 
pierwfi porzucili Miafts, y wydali teraz na nienawiść Obywateliką y ufzkodzenie, Tytuły z 
 fobą Mieylkie y pieniądze zabrawszy; obliguiemy przeto Miafa nafze, ażeby fprawiedliwy 
Raport dały do Generalney Konfederscyi, kto ich buntował, komu y iakie pieniądze dawali, 
za wyrabianie Przywilejów, y na inne wyderkafy, iako też kto Prowenta Mieyfkie zabierał, 
a tò dla nadgrodzenia właścicielom y polzukiwania Fundufzu Publicznego; za który fame Mia- 
fta w odpowiedzi bedą, ieżeli tego rzetelnego ubliżą wyznania w przeciagu dwóch Miefięcy, 
Równie przykazuiemy Kahałom w tymże przeciągu czalu dać wierny Raport, kto im naka- 
żał y dozwolił Podatki fkładać y na gmin, y gdzie, y komu takowe Summy rozdali. Niechay 
pozna Publiczność , y rozdzieli prawdziwą cnotę od obłudy, y chęci zbogacenia fie niefpra- 
wiedliwego. Ten to ieft wszeteczny zamiar zwodzicielów oczetniać tych, co pracowitym y 
fnmiennym zbiorem ulepfzaią unaiątki fwoie maige za co kochsć Qyczyznę yz czego być 
iey ufużnym, nazywając y czerniąc ich pod imieniem nieznaiomym w Polszcze z rzeczy y 
znaczenia Aryftokraktów, ażeby rozpufinym chuciom swoim dogadzaiąc w próźnowaniu przez 
zwodnicze Maxymy bogacili fig iami z pracy cudzey, a Oyczyznę w uftach tylko y w kie- 
fzeni, nie zaś w sercu y z pracy Ziemiańfkiey gruntowali. ich to jeft zgubny przemyfł o- 
głofić w fłowach pod opieką Krsiową wolność Rolników, ażeby ieżdżąc po wfisch, wybierali 
podatki, iakoby na interes tych cnotliwych Ludzi, pobudzaiąc ich do Buntu, nic zgoła dobre- 
go y fprawiedliwego im nie czyniąc, owfzem „drażniąc tylko latwowiernych. Możeż nie być 
ntereffem calego Narodu fzczęście y prawdziwie rozumna wolność tych cnotliwych Ludzi y 
pracowitych, którey zapewne Naród równie cnotliwy nieodmówi? lecz takowych biegufów y 
Buntowników; iako wierutnych zwodzicielów, Kommendy mają rozkaz ścigać, a fami Wło- 
ścianie wydswaś ich, y de Konfederacyi przyftawiać fą obowiązani, dla uniknienia furewości 

w Ezekucyach. ~ 
e Nakoniec, iuż.eały Naród Liten fi iet w związku prawnym Konfederacyj Generalney, 
iné doświadczamy wparcia Woykk Przyiaciejfkich Nayiaśnieyfzey Jmperatorowey Całey Rofyi; 


iuż iefteśmy pełni nadziei końca blilkiego wlzelkim nieporozumieniom fię; iuż fpodziewsmyfię, 
że wlzyfikie zwodnicze fztuki y łudzenia uftać mufzą, a zdrowa rada fkłoni y ziednoczy 
wkrótce Naród cały; inż widzicie komu ufneść oddać możecie , że ich fzczęście y fwobody 
Kraiowe obchodzić koniecznie mufzą. Przeftancie podlego ulegania y na bezrozumne odgłoly 
nie daycie bączenia, umieycie rozdzielać, Politykę fzczęścia ogulnego Kraiu y trwałości wła- 
fney Qyczyzny , ed płochych wniolków z uczynków Podkommendnych. Kto kiedy rozumnie 
y sprawiedliwie pofądzał cnotliwego y dobrego Pana dla mniey przyftoynych pofiępków czela- 
dzi? Przed Bogiem y Narodem poprzyfiągłem, y tyfiąc kroć razy miło iet mnie, y każdemu 
ponowić te śluby, iako niewidzę, y nikt doftrzedz niemoże ogólnego [zczęścia Kraju nafzego, 
tylko w poważeniu tego Sąfiedzkiego Mocarftwa ogromnego, maiącego włafny interes widzieć 
nas Rządaych y fzczęśliwych, iako w olobje, którą wieki naftępne, między Cuda natury y 
wielkości kłaść będą Nayiaśnieyszey Jmperatorowey Całey Rofyi. Niemasz Pani wyżey umie= 
ięcey cenić Prawa ludzkości, y Prawa rozsądney Wolności y Sprawiedliwości; doświadczaią 
y kofztuią Narody Berłu iey poddane darów, kładąc y wielbiąc ią w rzadne przymiotów Bó- 
Rwa. Doświadczali y doświadczają fami Nieprzyiaciele y zawoiowane Kraje przyiemnieyfze- 
go y wfpanialfzego z fobą obeyścia fię, iakiego niekosztuią w famym Pokoju. Możemyż my 
niepokładać zupełney Ufności? Możemyż wątpić, ażeby chciała dopuścić iakieykolwiek Plamy 
na świetney karcie Panowania (woiego zawize naychwalebnieylzego z Narodu nafzego y z- 
nas niemogących kłość fię nigdy na Szali w powadze iey fławy? Niech was przefianą łudzić 
te pełne nadętości y płoche odgłofy, Sławy Narodu, zagrzebania fie w ruinach Kraiu, widzi- 
cie tych Oratorów przenofzących iuż fweię Wymowę za granice obce, a nielitościwych na 
krew fpół-braci: widzicie iak ereż ich cały w ięzyku zwodniczym był tylko, nie w rozumnym 
umiąrkowaniu: fa to lafzczurki , wnętrzności włalney Matki fzarpiące, Padalce wlafny płód 
pożeraiące, ich zaiadłość do krwi Rraterfkiey, ich lunakierya do Maiątków y Urzędów. na* 
fzych ściągała fię , któremi fię karmić y przyodziewać chcieli, nie zaś do prawdziwoy pofługi ` 
Narodowi włafnemu. Winieniem był teprawdy, któremi przeięty y przekonany iefem ogłofić 
Pobliczności, dla zachowania każdemu wfpół-Obywatelowi iako Bratu spokoyności dla Dobra 
Kraiu w iedności naszey, y nakoniec dla usprawiedliwienia mnie famego przedemną y fu" 
mnieniem, ażebym nic fobie wyrzucić niemógi; do was więc wafzego fzczęścia y siefzczęścia 
Lofy należeć będą., Dan w Wilnie. —— Szymon Korwin Kofakowfki. 


Z Sieradna 0. 6. Sierp: Zgromadzeni w dniu dzifieyfzym Urzędnicy y Ziemianie Powiae 
tu Sieradzkiego, którzy fię nieznaydowali w Szadku d. 1. Augulla, Akcelis Urzędowny w A= 
ktach Ziemiańfkich tuteyfzych, uznaiąc JP. Jacka Siemińfkiego Chorążego Radom/kiego za Ge- 
neralnego Konfederacyi Woiewództwa Sieradzkiego Marfzałka, uczynili, pod Prezydencyą JP. 
Andrzeia Cieleckiego Chorążego Sieradzkiego. Podpilów było w liczbie 69. 


Z Zakroczymia 0. 8. Sierp: Urzędnicy y Obywatele Ziemi Zakroczymfkiey ziechawfzye 
fig dnia 5. tego Miefiąca do Nowego Miała , iako Miaka Powiatowego tey Ziemi, Akcefs 
do Konfederacyi Generalney przez JP. Stanifawa Szczesnego Potockiego Generała Artyleryi 
podniefioney uczynili; y Marlzalkiem Konfederacyi Ziemi swoiey JP. Jozefa Radzickiego Pod- 
komorzego Zakroczym: obrali, dodaiąc do pomocy tego Dzieła y pracy Konfyliarzów. 


© Z Paryła Onia 26. Lipca. Pan Gaudet- oznaymił w  poufałości Generałowi Montes- 
quiou o proiekcie zawiefzenia Władzy Królewikiey. Generał na to rzekł: gesli ta niegodzi- 
wosé ujkuteczni fig, niebędziecie mieli ans Generafów, ani' Zotnierzy. Z tym wfzyfikim, na Seffyt 
d. 25, ta dzika Propozycya , przez Pana Ker/faint naklztalt Kweftyi zofłała wniefiona, a od 
>; Federatów z g3. Departamentów, do Kraty przypuszczonych, była wyraźnie iuż popierana. 


Z Koblenz 0. 27. Lipca. Dziś rano od godziny 6: do 10. Armia Prufka wymasszerowa” 
wfzy z Oboza pod -Rubenach na, wielką Paradę. przed Królem Imcią w obecności nafzego 
Xiążecia Blektora y Xiążęcia Elektora Koloń/ksego, prezentowała fie. Zaraz po odbytey Re- 
wii, Przednia Straż teyże Armii, z 12,000, Jazdy y Piechoty złożona, ruszyła aktualnie W 
dalfzy Marfz, celem wtargnienia do famey Francyi; inne zaś Kolumny w obozie iefzcze pa” 
zoftałe, naydaley za 4. dni, pocięgną za Awangwardyą, ledni twierdzą, że Król Jmć Prufń 
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dnia 29. do Krajów fwoich w Kliwii ztąd poiedzie, y potym znowu do Armii powróci; inni 
utrzymuią, że dnia zi. ruszy z Armią razćm do Trewiru. i 

~ Auftryacki Generał de Claufoit, będzie Kommenderował Korpufem Woyfka od 12,000, 
Aufiryaków przy Longwi. Korpus Francujkich Emigrantów pod Kommendą Xiążęcia de Condé, 
na prawym Skrzydle Armii Xiązęcia Brunświckiege, drugie zaś Korpus tychże Emigraatów 
pod ' Kommendą Pana de Bouillé, na lewym Skrzydle naydować fię będzie. Xiąże ðe Hohenlohe 
ma Główną (wą Kwatere w Schwetzingen, y Xląże Eflerbozy ma Kommendę nad Armią od 
20,000. Aujflryaków w _Bryzgowii. í 

Fofi Scriptum. Teraz wlaśnie zapewniaią tu, że Głowna Kwatera Prufka, tymczafem 
będzie do Luxemburga przeniefiona. Ztamtąd zamiar ieft do Paryża. 

Z Bruxelli 0. sg. Lip: Armia Aufryacka, fłoiąca iuż na Francufkim gruncie, Obózuie 
teraz na równinie przy IMa/plaguet. Piswe Skrzydło fiega ku Valenciennes; lewe zaś ma przed 
lobą Maubeuge. Armia ta, podług wizelkiego pozoru, nierozpocznie zamierzonych Operacyi, 
dopoki fkombinowane Woyfka Nao.Reńfkie y Mozelfkse nieprzyciągną bliżey ; na ówczas wizy 
fikie trzy Armie razem y wlpólnie będą dokazywały. f 

Rzeczą ie prawie do nieuwierzenia, że Dezercya w nafzych Auuryackich Armiach ieft 

nieznana, nawet w Reymentach Niderlandzkich, których wiernóść we Francys była tak podey- 
rzana, że niezawodnie Francuzi przebiewierzenia fię y przeyścia wípomnionych Reymentów na 
fironę Francyż fpodziewali fię. Y tak owe pozorne dzilieyfzych Fsancuzów o Wolności y Równo- 
Ści nader płocho y bezrozumnie wynalezione Nauki, w głowach Rozumnych y Rozsądnych 
Niemców mieyfcz nie nalazły. 
c Wfzylcy Emigranci Francufcy, którzy w Prowincyi Luxemburfkicy rozsypani ftali; tu- 
dzież Reymenta Francufkie Royal-AllemanQ y Berchiny, które przefzły na fironę Xiążąt Fron- 
cufkicb, ruszyły na dniu 20. z Prowincyi namienioney, dla przyłączenia fię do Armii Francu- 
fkich Xiążąt w Mogunckim Elektorfiwie. i 

Z Koblenz 0. 27. Lip: Twierdzą że Auflryacy y, Prufacy wtargną zaraz do Francyi, fto- 
ro Krolowi niebędzie wolno udać fię do iakiey Fortecy przy Granicach, ażeby tam mógł 
zgromadzić te ofoby, które fam wybierze. Pofano już przed kilką dniami Knryera z tą wiaa 
domością do Paryża. Sześć tyfięcy lafkiecgo Woylka ciągnie także przeciwko Francyi. 

Z Rzymu 0. 15. Lip: Przytrzymano tu pewnego Francufkiego Emiffaryufza dakobinów, 
y ofadzono w Zamku S. Ansofa do: tey Izby, w ktorey Cagłiofro fiedział. 

Z Genuy 0. ry. Lipca. Przy Nizza coraz więcey Woyfka Sardyńfkiego zgromadza fie, 
ponieważ [podziewaią fię tam zaczepki z ftrony Francuzów. Pogłofka utrzymuie fig dotąd, że 
w Nizza czekaią.na ziawienie fię tem Hiszpańjkiey y Angielfkicy Floty. 

Ż Strażburga 0. 25. Lip: Marfzałek Lukner właśnie podczas Seflyi Radney wfzedł do 
Sali, y oznaymił, że dał Kommende Generałowi la Morliere nad Miafiem y Fortecą Streżbur= 
fq. Generał ten (rzekł Lukner) bedzie bronił Miafta przeciwko Aufryakom, y do Kapitula- 
cyi nieprzyfąpi.. Y ia także ieffem Obywatelem Śtrażburfkim, y daley chcę być Francuzem 
wolnym. Poczym Marfzałek udał fie na oglądanie Szańców y Okopów nad Renem. Maga- 
zyny na 6. Miefięcy fa opatrzone. Generał Diron Kommendernie nad Armią przy Plob/chetm; 
Generał Kellerman przewodniczy Woylka przeciwko Palatynatowi; y Generał, Martignac ieft 
Komiuendantem w Fortecy Landau. 

; Generał-Leytnant Gelb, y Marfzałkowie Polni Batbasar y Hahn, przeszli także na ftro- 
. nę Emigrantów. 3 

Z Wiednia 0. 25. Lipca. Potwierdza fię nowina, że Elektor Safki przyfspił do Przy- 
Mierza między Aufłryą y Prusami. Xiąże Kanclerz Stanu zachorował, y Celarza profit o 
swą dymiflyą. 3 i 

Z Bazylei 0. 16. Lipca. Przy Biel o trzy ćwierci miłi ztąd, Aufryacy Obozem rozłożą- ` 
fie. W Kehl, gdzie teraz jel’ 5,oco. Zołnierzy Auflryackich, pracuią około Fortyfikacyi y -O- 
kopow. W oltatnich dniach miefiąca bieżącego, wfzyfikie woyfka pofuną fię bliżey ku Renowi. 
_Erancuz; pomnażaią fię w ich Obozie przy Huxingen, y moft na Renie rozbiiaią. Częfto nas 
oni odwiedzaią, przeto y nafz Garnizon wzmocniony zoftał. 

S RZEŻEZCEH 


Przy dzifieyfzey Gażecie rozdzie fię: Odpowiedź ana Autorowi Francufko - War/awjkiey 
Gazety, poð Tytuiem GAZETTE DE VARSOVIE, 
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DoNIESIENIA z Warszawy DNIA 15. Sierpnia Roku 1792. 


Gazeta Hambur/ka pod Numerem rtg. daniofła, że na Tetxtrze Warszawikim wyświa 
ftano pewnego Generała za to, że nie ieft Przytacielem Konftytucyi d. zgo Maila, a na czele 
wyświftuiących miał być IP. Pulkowaik Kralewiki Adiùtant JP. Hetmana Ogińjkiego. Ta Rela- 

r [ RA s d + P P sbk 2 p j yŻ = ` "Ie r" fi H 
cya, cale ieit omylna, gdyż JP. Pułkownik Kralewjki, tego dnia, nietylko-na Teatrze fie nie 
znaydowat, lecz y w Warszawie niebyt. : 

OZ A NĄ WN 


Fabryka Warszawfka Baiow , syłuowana przy Ulicy Bugay nad Gnoiewą Gorą pod Nu- 
merem 2597. uwiadomia P. Pabliczność, iż fię znaydują w niey nowe gatunki Bal zimowey 
czyli tak zwaney długowlosey Sedań kżey Welniąney Bai, niemniey takoweż Czuyki y płafzcze 
Wiedeńfkie gotowe, Deki na Konie Angielki fafonem paradne, w rożnych gatunkach y kolo- 
rach , ktore mogą zaftąpić mieysce De futrzanych ; tudzież Kobierce na podłogę , y tym po- 
dobne baiowe Koldry. 

Dworek Sukceflorow Lexickich tu w Warszawie przy Ulicy Rybaki pod Numeren 2544: 
wraz z Tamą nadwiślaaą naprzeciwkó fto ący, pod. Konkursem zefłający, tamże ma Gróńcie 
dnia 18. Sierpnia Roku bieżącego po południn od godziny 2giey, na mocy Dekretow, przez 
trzecią y ofiatnią Licytacyą sprzedawany będzie; tamże odprawi fie Aukcya niektorych Rucho mości. 

Ur. lan Starzeń/ki otrzymswszy gus Caducum na Subftancyą -ruchomą y nieruchomą 
po niegdy Sł: Agniszcze Czevfyzy wdowie bezpotomnie zmarłey, uwiadomia patrzeci raz Suk- 
cellorow po teyże SI: Czer/kiey ieżeli lacy gdziekolwiek znayduią fię, iż on wiodąc' proces w 
Cyrkule I. Miafta Warszawy, na tychże Sukcefforach atrzymał zupełny proces, iednakowoż 
aadosyć czyniąc Dekretowi Cyrkału II. Miafta Warszawy pod dniem 18. Mieliąca Czerw: y Roku bie- 
zącego zapadłemu , po otrzymansy na tychże Sukcelforach zupelney Koawikcyi, obwieszcza 
onychże, iżby w rzeczonym Cyrkule Ifs'osobiście lub przez .Plenipotentow fawili fię y Legi- 
tymacyą swolą kazali: inaczey zaś odsądzeni zofaną od Subfiancyi po Czerfkiey sp ey, a 
Ur: Starżeńikiemu iako Juris Caðúci Donataryuszewi Uprzywilejowanemu przysądzoua zofia: 
nie. 


Zbioru Czynności 'Konfed: terazn: Cz: II. wyssła z druku, zaymuie w sobie (1) 
Uniwers:ł Konf: Kor: 19. Maia z wyrażeniem Konffyliarzy Konf: gen. Kor: (2) _Uniwer- 
sat. Konf: gen: Kør: do Duchowieńiwa (5) Akt Konf, Warszaw: (4) Lit Jmper: Rof:. do 
Minjfira swego przy Konf: Targowickiey. (5) Uniwer: Konf: gen: Kor: o Podatkach. (6) 
Uniwersał J. W. J. P. Kofflakowikiego Hetmana Pol: Lit: (7) Uniwersał Konf: Kor: 18. 
Lipca niszczący Patęnta y znaki za Dezpotycznego Rządu.-($) Przepis Konf: gen: Kor: przy 
fięji dla Miaft Rzpltey. Ta Cz: II. korztnie Zł: a. gr, 15. w Drukarni na Krak: Przed: 427 
niedaleko Poczty. Część III. za Tydzień wyidzie. < 

Przed kilka Miefiącami znalazła pewna Osoba łańcuch Złoty na Ulicy. Nowy Swiat 
zwaney. . Ktoby takową poniofł szkodę, niechay opisze wartość y robotę: iego a swoię odbie- 
rze zgubę; w ktorey ma fię referować da Szia: Denerża Woytą Cyrkułu ótego, mieszkaiącego 
w Kamienicy jJ.;XX. Mifyonarzow. . 

Podaie fie do wiadomosci, że fie znayduje Karsta, y dwa Konie dzielne wierszchowe 
w Pałacu JP. Hetmana W. W. X. Litt: do przedania za pomierną cenę. 

Adminifiracya Fabryki Płocienney Łowickiey obwieszcza wszyftkich IJ. OO. jl. ww, 
WW. JJ. PP. Akcye swoie w tey Fabryce mających, ażeby raczyli zgromadzić fig na Śellyą 
całey Kompanii do Pałacu. Xiążęcia Jmci Prymasa na d. zo. Mca Sjerpwia Roku bieżącego ua 
godzinę 10, z z rana 

Za wyszłym N, Pana Przywilelem, odprawiać fię będą prócz innych fzczególnieysze po 
tygodniu trwać maiące Jarmarki w Mieście Lipku w Woiewodztwie Sandomirjkim a Powiecie 
Kadomjkim teżącym, to ieft na Narodzeńie Nayświętszey Panny, drugi na $. Woyciech; na które 
giy Dziedzic za nayfilnieyszym fłarauiem upewnioiy ma przyiazd z różnemi Zagranicznemi 
Towarami Kupców Warszawjkich, Lubeljkich, y innych, ma honor równieź o rym Publiczność 
uwiadomić, y na tez Jarmarki zapraszać, 


` 


ODPOWIEDZ 


Bana Autorowi Frauculko Warszawjkiey Gazety, pod Tytulem-GAZETTE 


r DE VARSOVIE. Roku 1792. 


à 
Ga niektóre Zagraniczne Gazety ogłofiły, iakoby zamyślano przywro- 
, cić fkaffowany niegdy Zakon jezuicki; pod tę właśnie porę pokazały fię 
| twa Publiczne o tymże Zakonie Pisma od dwoch Francuzów pisane, od 
 iednego mieszkaiącego w Warszawie, a drugiego mieszkaiącego w Paryżu, 
lak jeft daleka Warszawa od Paryża, tak są dalekie od fiebie zdania 
tych dwoch Francuzów, ` 
| „ W „Dziele Waurszawfkiego Francuza, pod Tytułem Gazette de War. 
 S0vie, pod Numerem XIV. czytamy te wyrazy: Nigdy nie będzie Kweftyi o 
_» przywroceniuZiakonulezuźtów; aż nadto albowiem wiadomo ieft, iak wiele złe» 
_» go oni poczynili, gdzie tylko nogę wścibili,, Przynaymniey to niezle Jezuicė 
uczynili, że swg krwawą pracą tyle Dochodow zebrali y zofławili, iż tenże sam 
arszaw/ki Francuz żyie sobie wygodnie z tychże pozoftałych Dochodow Pa. 
€xuickich , maiąc z nich dla fiebie wyznaczoną Pensyą, a to ieszcze du~ 
Eltową, czyniąęcą Złotych 1600. Mogą więc fłusznie Ex-lezuici odezwaćlię 
,"0 niego owemi wiadomeini fłowy: Panem nostrum rodis, @ scabiose lo: 
dueris. To iefi: Chleb nasz gryząc, nas samych ieszcze gryziesz, 
| Daley ieszcze z swąku fezuickiemu Zakonowi wdzięcznością, y grzes 
 Cznośćią tenże Warszawjki kroncuz posunoł epod Numerem XVÍ. moa 
(Wiąc:, X pocóż przywoływać Jeznitów? Czy ieszcze mało mamy sprzyfię« 
» głych biczow na Ludzkie Narody; Racóż ich liczbę pomnażać? Jak żeby 
» niedość było na tym, że mamy Powietrze, Głod, y Woynę, dla uczynię» 
» nia Ludzi nieszcżęśliwemi; chejanoby ieszcze (ze wzgardą y szkodą wzroa 
» Ru Filozofii) wprowadzić Naukę Moralną, na wszyltkie ftrony obrotną, 
, oboiętną, do każdego Interesit y zamyfu nąkręczną y nachylangs ktora, 
n zwłaszcza z Ludzi umylłów ilabych, narodziłaby samych tylko Obłudników 
» y Szalbierzów.,, Dziwna rzecz, że ten MWarszawjki Francuz śmiał 
 porownać Jezuicki Zakon 2 Głodem, gdy tym czasem, Pieniędzmi JHo-Iea 
eat, sam ogania fig od Głodu. Kodź Boże taki Głod, który Chleb 
aie! s ; 
Ale z owych nasżego IYarfzawfkiego Francuza Bow: Ze wzgardą g 
Stkogą wzrostu, Filozofii, inż rozumiemy, co on mówi. To ieft, iż gdziekole 
Wiek /czuici nogę wścihili,tam wiele złego dla Niezbożney Pseudo -Filozofić 
Wirobili; y że dlateyżg!' seuJo-Filozofii,Łakon lezuicki „szkodliwszy był, auiżea 
iPowietrze,Głod, i Woyna. 1 to ieft prawda, cateź iawnie w swychPismach ze. 
Znał ieden z naypierwszychNaczelnikow Sekty Pseudo- filozowikiey, to ieft Słą 
Wny D’ Alembert mowiąc: Nic wygodnieyszego Pla Filozofii przytrafić fig 


) 3] 2 «om SER fo z 3 4 
Cu- daar WM JAk 


e) 


nie mogło, iak zniefienie Zakonu „Pazuickiego, Takoż, ho zniefieniu Tezujtow 
we Francyi, iak w tymże Kroleftwie ta pretendowana Filozofia górę wzię* 
ła, y iak w dziki ftan cały tenże Kray wprawiła, świadczą tameczne okro“ 
pne dzifieysze Rewolucye; takdalece, że ze świecą teraz trzeba szukać W 
Pańftwie owym Chrześciań/kim, dobrze wierzącego Chrześcianint; we Pratt 
cyt, prawdziwego dawnego Francuza; między Ludzmi, przy czyftym rozu“ 
mie Człowieką: Hominem quæro! Š i 
Ale iuż obaczmy, co o tyin pisze drugi Francuz mieszkający aktual“ 
nie w Paryżu, iako oczywilty tego wszyftkiego świadek. left to Autor wy! 
chodzącego teraz w Paryżu Peryodycznego Pisma czyli Dzienaika, pod Tý⁄. 
tułem: Journal Koyaliste ; w którym na dzień 14, Czerwca,. pod Numeř 
46. czytamy te fłowa:,, Gdy iuż doświadczeniem przekonani ie 
„ dzifieysza zbytniego Rozumowania Sztuka, posunięt 
» mu; y ta nic nieznacząca Gadatliwość , pospolitym ięzykiem nazwanń 
» iet Filozofią; zamyślaią teraz o znslezieniu Lekarftwa na tę zaraźliwź 
„ Chorobę, y nie widzą lepszych na nią Lekarzow, iak Jezuitow, Mowiż 
» iuż o blifkim wfkrzeszeniu © szuickiego Zgromadzenia we I£ łoszech; dałby 
» Bóg,żeby to naftąpiło y we Francyi, Króleftwo to nasze Francufkie , nie 
„ gdy barziey niekwitneło, i nigdy Wielkich Ludzi więcey nie wydało, jak 
»szaczasow Szkoł lezuickich; to ieft o wych Zakoanikow, którzy przez tych 
,„ że byli potym zniszczeni, ktorym nnybarqziey fłużyli, Już odtąd każdą 
„ razą. kiedy kógo do użyteczney pracy zażyią, może rzec; (Olo two 
» rze Ola mnie Niewóziecznika, Obaczemy, czy Dwór Nasz, będzie pamię? 
„ tał na tę Maxymę , która ieft iedną. z Prawd Odwiecznych. C Deputi? 
qu on est convaincu que lart 2e raisonner a étéporté iusgw au Ièraison 
nement, 6 que ce verbiage Oćnuć 0e sens, étoit vulguairemént appellé Phi* 
losphie, il est question Oe trouver le remede à cette épidémie, © Lon te 
voit pas Je meilleurs medecins que les lefuites, On parle meme de renou 
veller ce Corps en Italie; eh! plut-ó-Dieu qu'il fut encore-en' France! (6 
Royaume n’ aiamais été plus Jiorifsant , © n a produit ðe plus Grands 
Hoinimes', que du tems 0es Ecoles Aes lćsnites ; Religieux gui ont ensi* 
ite ćtć Oćprimćs par ceux qw ils avoient servi: Ne peut-on pas'se ire, prë, 
squetoutes les fois qw on oblige,qu'on est utile: te fais ui ingrat? Nousverrons, 9 
ła Cour se souvienðra Je cette Maxime, qui est Dune verité čternellé!) 
Niech Publiczność fádzi, który z tych przeciwnych fobie dwoch FrancuzeW 
mówi prawdę, a który miota tylko zuchwałe i grube Pafzkwile, My tym czalem 
to tylko mówiejny, że oba'ci Francuzi, obrali. lobie bardzo niedogodne miey ltt, 
do pifania, Pary/ki Francuz, pisze za /ezwitami w Paryżu,gdzie nietylko /ezurtow 
zle y Praw fezusowych cierpieć iuż prawie niechca, Warszawki zas Francik' 
pisze przeciwko leżuitom w Warszawie, a niewie o tymi, że wszyltkie pre 
wie Woiewodztwa, Ziemie, y Powiaty, wysyłaiąc swych Polow oftatnił 
saza do Farfzawy, domagaty lẹ o wltawienie fie do Oyca S. aby Zakon 
Jezuichi byt do Polfkiey przywrocony.  Zaczym "trzeba; żeby ciż dwaj 
Francuzi pohandiowan z Sobą na mieysca; Paryzkie ro Francuza zabrasz% 
; TYZ A r g < s ga 
my do Wurjzawy; a Warjzuwfkiė Pe, 
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